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Prentmeratę na „Dziennik łódzki” 
w Warszawie przyjmuje skład Heury- 
ka Hirsztejda, przy mi, Mazowieckiej, 
M 16, wprost lowArzystwa kredyto. 
wego ziemskiego, Tamże unbywać 
mokys pojedyfieze nnmary Dziapuiku. 


Cens pojedynczego ufimeru 5 kop. 


KALENDARZYK, 
Dalė: X. M, P. Bolesnej.. Syzta I P. 
Jutro: Cyrylla Trynkona M. 
Wschód ałóńca o góllz. G m. 5%. Zachód òg 


Dłagość luia godz. 12 m. 25. Przybyło dnia godz. 


Przesilenie 
w przemyśle welnianym i bawełnianym 
i środek ratunku, 


11. 


Jakkolwiek przesilenie obecne, skutkiem 
wykazanych przez nas w artykule poprzed- 
nim przyczyn, najdotkliwiej cięży nad okrę- 
giem, łódzkim, to jednakże z mniejszą lub 
większą siłą zapanowało już ono, o ile wie- 
my, nad wszystkiemi fabrycznemi okręgami 
państwa. Nagły zastój w odbycie towa- 
rów nietylko wywołuje nadmierne nagro- 
madzenie i psucie sią ich w składach fa- 
brycznych, ale „ż4rażeónypuieruchomia fka- 
pitały obrotowe i pozbawia tym sposobem 
niezbędnych dla prowadzenia przedajębier= 
stwą środków pieniężnych nawet najzamoż- 
niejszych przemysłowców. Obok tego, tru- 
lmość zbytu zmusza fabrykantów, do wzmo- 
cnienia wzajemnego współzawodnictwa nie- 
tylko pa polu obniżania cen, na czem przy- 
najmyjej publiczność, korzysta, lecz i na 
drodze przedłuźania terminów wypłaty i po- 
większania wymiarów kredytu dla kupców, 
co już niekoniecznie wychodzi na pożytek 
ogółn, Wszystko to znacznie powiększa 
ryzyko przedsiębierstw i podnosi stopę 
opłacanego przez, nie procenta od zapoży- 
czanych kapitałów. . n 

Wobec takich niepożądanych skutków 
zastoju konieczną jest rzeczą, dla zapobie« 
ŻEN krugtwu wielu, fabryk i, utrącie 
kawałka powszędniego chleba przez tysią- 
ce robotników, otworzyć nowe rynki. zby- 
tu dla wyrobów krajowego przemysłu tka- 
ckiego, Wiele gatunków tych wyrobów 
nie ustępuje już pod wz swej do- 
skonałości - towarom zagranicznym, nawet 
anielskim, o boga zabawy liczue ee 
specya +-jak np. prof. Iljina i m 
woja, b. członków komisyi do zbadania 
przemysłu fabrycznego w Królestwie Pol- 
skiem. Lecz pomimo swych przymiotów, 
najlepsze nawet wyroby nasze nie mogą 
współzawodniczyć z zagranicznemi w cenie, 
z powoda znacznie wyższej u. nas''stopy 
procentowej, oraz drożyzny maszyn i więk- 
szośeci materyałów surowych; sprowadza- 
nycłr z mnicy i opla h cło bar- 


3075 
Leon de PTinseau. 


Młoda pani Villefóron. 


Przekład Heleny Glicksbery. 


(Dalszy ciąg — paliz Nr, 65). 
iW każdym razie dziwnie. wybrałeś 
miejsce, de którego masz być wyslany. 

— Dlatego, że mój okręt stoj, obecnie 
w Konstantynopolu? Nie, obawiaj się, oj- 
cze; daleko jest, do Smyrny od Złotego 
Rogu, a wierz mi, nie mam ochoty uczynić 
tak, odległej wycieczki. Coby mi z tego 
przyszło? : Zresztą — ja nic sam nie Wy- 
bierałem dla. siebie. Proponowano mi. je- 
dno z pievwszych miejsc, to jest urząd do- 
ktora, na okręcie, zostawionym, do dyspo- 
zycyi naszego ambasadora w. Turcyi; był- 
bym szalony, gdybym nie był przyjął tak 
ponętnej ofiary. 

—+.Mój drogi, ofiara ta nie powinna być 


ponętną dla człowieka, który, zasiadłszy | k 


w tym oto fotelu, ma pewność pozyskania 
największej i najkorzystniejszej, praktyki, 
Ale, jak już powiedziałem, nie byłoby ci 
tak pilno, gdyby zamiast na wschód, trze- 
ba byłą się udać na północ lub zachód. Co 
się mnie: tyczy, spelniłem moją powinność 
1 rasztę zostawiam Bogu! 


po c 
W. dnia 23. czerwca wieczorem Bosfor 
przedstawiał widok, który na dłago zape 


Wne-wyrył się. w. pamięci szczęśl 
świadków eny Wa or” wyc 


Do zwykłych rozrywek w wigilię św. 


Jana przyłączyła się wyjątkowo świetna | k 


zabawa, urządzona przez kolonię europej- 
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dzo wysokie, Jednakże w chwilach słabni- 
cego zapotrzebowania wewnętrznego k» 
rzystnie jest dla fabrykantów pozbyć sę 
nadmiernego zapasu towarów za pomocą 
wywozu za granicę po tak niskich uawet 
cenach, które zaledwie wystarczyłyby m 
pokrycie wydatków, poniesionych jedynie 
w gotowiźnie na bezpośrednie koszty pró- 
dukcyi, czyli na materyały i placę roboczą. 
Sprzedaż taka bowiem pozwala przynaj- 
mniej fabrykantom uwolnić uwięziony w td- 
warach kapitał obrotowy i utrzymywać 
źwykłą liczbę robotników bez skracania 
czasu pracy i narażania przedsiębierstwa 
na szkodliwe perturbacye. Że dla robót- 
ników pozbawionych zajęcia, Jub zmuszo- 
nych poprzestawać na, cząstce zaledwie, 
szęznpłych zawsze, zwykłych, swych za- 
robków, taki obrót rzeczy byłby prawdzi- 
wem dobrodziejstwem, tego dowodzić nie 
potrzebujemy. 

Wywozowi jeduakże , wyrobów  wełnia- 
nych i, bawelnianych z granic państwa ru- 
skiego nawet na wskazanych wyżej wa- 
rnnkach stoj ną przeszkodzie ta okólicz- 
ność, że państwo to. pobiera, wysokie clo 
od przywozu potrzebnych da  produkcyi 
wzmiankowanych wyrobów  materyalów 
surowych i pólfabrykątów. Bawełaa za- 
kaspijska słotąd pokrywa zaledwie część 
zapotrzebowania wewnętrznego;  znaczuje 
większa zaś ilość sprowadza się z. zagra- 
nicy, (Co do wełny, to wprawdzie Rogya 
produkuje jej więcej nawet, niź spotrzebo+ 
wnję sama, lecz vuski, przemysł welniańny 
nie dosięgnął jeszcze tego stopnia rozwoju, 
żeby wszystkie procesy -prodnkeyi- mogły 
być dokonywane w fabrykach krajowych, 
Dlatego wełna ruską w bardzo wielu wy- 
padkach bywa, najprzól wywożona za gri- 
Z) i następnie dopiero wraca w postaci 
półfabrykatów różnego rodzaju. dla osta- 
tecznej przeróbki w kraju, opłacając przy 
tym powrocie cło jeszcze wyższe, aniżeli 
surowa wełna zagranicznego pochodzenia. 
Wydatków iakich fabrykanci zagraniczni 
nie ponoszą; dlatego niezbędnym warun- 
kiem umożliwienia wywozu ruskich wyro- 
bów tkackich za granicę jest zwrot cła od 
użytych do produkcyi materyałów surowych, 
lub półfabrykatów. Zastrzegamy się, iż 
nie chodzi nam tutaj 6. żadne premie wy- 
wozówe, we właściwem znaczeniu tego wy- 


mieściu Konstantynopola. Zabawa ta mia- 
ła cel dobroczynny. Na wzgórzach plonę- 
ły w odstępach ogromne stosy drzewa, 
gdyż tradycya ogni Ńwiętojańskichi sięga. 
aż do bram stolicy tureckiej. Tego dnia 
nietylko wszystkie domy i gmachy, po- 
cząwszy od pałaców ambasad różnych 
państw, „aż do wilj, na wzgórzach giną- 
cych w masie zieleni, były całe uilumino- 
wane, ale na okrętach i łodziach płonęły 
krocie latarń weneckich odbijających w mo- 
rzu swe światło. Na długości przeszło je- 
dnego kilometra morze jakby płynęło Sze- 
xoka wstęgą płomienista, mieniącą się bar- 
wami tęczy, Tyle światla było w powietrzu 
i w wodzie, że ciemny blękit. firmamentu 
pómimo całego gwiazd przepychu wydawał 
się bardzo skromnie oświetlonym. Co chwi- 
la rakiety wzbijały się w powietrze, spusz- 
czając deszcz gwiazd ognistych, które to- 
nge w, górnych ciemnościach, jak gdy- 
by osiądały na firmamencie, z którego 
spoglądały później, gromadą niebieskich 
onstelacyj. 

Na powierzchni Bosfora ledwie zlekka 
muskanej łagodnym powiewem, płynęła 
wielka tratwa, mieszcząca orkiestrą, forte- 
pian, chóry, i solistów śpiewaków. Tam, 
pośród kwiatów, przy. świetlę' pochodni, 
wytworne panie i piękne dziewice popisy- 
wały. się śpiewem. Tratwa ta płynęła 
powoli aż do Buyukdere, zatrzymując się 
przed każdą, ambasadą 2, koncertem, za 
który sluchacze, oparci. o marmurowe pa- 
rapety, darzyli artystów szalonemi okla- 
skami.. Następnie tratwa oddalała się 
i zwalniała biegn przy pokłądzie każdego 
okrętu, skąd młodzi marynarze obsypywali 
wiatami piękne śpiewaczki. 

Nie widać. było, morza. dokoła tratwy 


xlzi. 


razu, które uważatoy stanowczo za Dezsens 
szkodliwy I potępienia godny, ale jedynie 
o zwrot tych pobranych przez państwo 
oplat,-od których fabrykanci w innych pań- 
stwfch są wolni, inaczej bcwiem konku- 
reucya Žž nimi jest niemożliwą. 

Uważamy tu jeszcze za stosowne dodać. 
że proponowany przez nas zwrot cła nie 
naraziłby skarbu państwa na Zadne straty. 
Nie można bowiem nważać zę stratę zwró- 
tn tych opłat, które w razie niemożności 
wywozu towarów za granicę wcale nie 
wyłynętyby do kasy państwowej, ponieważ 
fabrykanci w takim razie sprowadzaliby 
odpowiednio mniej materyałów surowych. 
Nadto, w razie utrzymania produkcyj, dzię- 
ki zwrotowi eła w zwykłych wymiarach, 
skarb państwa i koleje żelazne zyskałyby 
przynajmniej dochód z oplat za przewóz 
surowych materyałów i wyrobionych z nich 
towarów, przeznączonych na spożycie za- 
graniczne, Cena pudą towarów bawełnia- 
nych wynosi przeciętnie około 18 do 19 rs, 
Licząc, że około 10 rs, z tej sumy przy- 
pada na koszt surowej bawełny zagranicz- 
nej, przekonamy się, że z otrzymanej od kon- 
sumeutów zagranicznych za każdy pud to- 
warów, bawełnianych ceny, 8 do 9 rs., czyli 
około 45"/, ogólnej wartości wywozu przy- 
padłoby na korzyść kraju i państwa. 

Kwestya zwrotu cła od bawełny su- 
rowej ma być wkrótce rozpatrywana 
w Petersburgu przez specyalną komisyę, 
wydelegowaną w tym celu z łona mini- 
steryum skarbu. Wobec doniosłości tej 
sprawy dla nehronienia przemysłu krajo- 
wago od zgubnych następstw przesilenia, 
pówinnyby, zdaniem naszem, wpływowe 
gazety rnskie goraco popierać rozstrzygnie- 
cie jej w pożądanym kierunku; wy 

u 


Przemysł, bandel į komunikacye, 
Cta 


— Komora celna +w: Chersonie ma być 
zwinięta. 

Drogi żelazne. 

— Po zamknięciu I-go zjazdu przedsta- 
wicieli dróg żelaznych w sprawach taryfo- 
wych, mającego się odbyć niebawem w Pe- 
tersburgu, zwołana ma być narada przed- 


za nią, jak ćmy za światłem. Ńmiała ta 
tlotylla rozstępowała się zaledwie przed 
ostrym dziobem parowca, którego czerwo- 
na latarnia ostrzegała o niebezpieczeństwie 
tą czerń rozochoconą. Od trzech godzin 
na wszystkich okrętach dzwony ogłosiły 
zmianę służby, a zabawa wciąż trwała, 
jakby ta noc nigdy nie miała mieć końca. 

Na okręcie francuskim drugiej klasy, na” 
zwanym Petrel, bawiono się doskonale, 
Kilka kobiet, należących do najlepszego 
towarzystwa przedmieścia Pera, znajdowa- 
ło się tam w towarzystwie ojców i mężów, 
s załoga przyjmowała tych gości z wła- 
ściwą francazom grzecznością i elegancyą. 
Zabawianó się rozmową, przypatrywano 
się ilaminacyi, słnchano śpiewów i muzyki. 
Nareszcie zamówiona umyślnie w tym eela 
orkiestra zagrała kontredansa, do którego 
kilka par ochoczych stanęło na pokładzie. 

— Pani nie tańczy? — zapytał komen- 
dant młodej dziewicy, dziwnie pięknej bra- 
netki o czarnych oczach i bladej cerze 
która wydawała się znużoną, a nawe 
cierpiącą, 

Ze smutnym uśmiechem. pokręciła prze- 
cząco głową, która ciężko spoczywała opar- 
ta na tylnej poręczy fotelu. 

— Ja już nie tąńczę — papawisan 

Zamienione słowa miały jedynie służyć 
za wstęp do rozmowy, gdyż pomimo swych 
siwych włosów, marynarz przypatrywał 
jej się z natrętnem prawie upodobaniem. 

= Pani bardzo wcześnie wyrzekłaś się 
tańca — rzekł, śmiejąc się. 

— Wielka to szkoda dla moich podwład- 
nych, aie tem lepiej dla mnie, bo i ją rów- 
nież nie tańczę, a spodziewam się, że pani 


jeszcze rozmawia? 


— Niewiele. Moja ciotka, pani Alexaki, 


DARI 


Rok VII, 


CENA OGŁOSZEŃ. 


marca 1890 r. 


Za leden wierez potitem lub za jego 
miejsce 6 kop, z ustępstwem wrazie 
częściej powtarzających się albo wig- 
kszych ogłoszeń odpowiedniego rabatu. 

Nekrołogi: za każdy wiersz 10 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 


Stałe 3 wlerszowe ogłoszenia wire 
kowe po rs. 2 miesięcznie, 


Od należności przewyższniących 10 


rubli ustępstwo uodatkowe ogólne 5 
proc. 


| Ogłoszenia przyjmowane są: w Administracyi „Dziennika“ 
| oraz w biurach ogłoszeń Rajehinana i Frendlerm w Warszawie 
| i w 
| 


Rękopisy nadesłane bex zastrzeżenia — nie bądą zwracane. 


stawicieli dróg żelaznych dla przejrzenia 
wszystkich istniejących taryf dła przewozu 
soli. 

— Do rady państwa wniesiono projekt 
prawa ò wzbronieniu kolejom używania 
drzewa na paliwo do lokomotyw. 

— Warnuki odkupu przez rząd drogi 
tambowsko-kozłowskiej, ułożone przez mi- 
mistra skarbu i ministra komanikacyj, za- 
komunikowane dó przyjęcia towarzystwa, 
w głównych zarysach są takie: wszystkie 
nkcye niewylosowane, po 100 rabli nomi- 
walnie, będą zamienione ña 4*/, obligacye, 
podlegające podatkowi kuponowemu. Bieg 
procentów od nowych obligacyj rozpocznie 
się od 13 stycznia 1890 vroku; kupony są 
półroczne. Akcyonaryusze otrzymują dy- 
widendę za mk 1858 i 1889, przyczem 
uchwalona 4 maja 1889 roku dywidenda 
za rók 1888, w wysokości 141,740 rubli, 
podlega zmniejszeniu do 73,331 rs. 

Handel. 

— Pięciodniowy jarmark na konie w 
Zduńskiej Woli, w powiecie sieradzkim, 
pomimo znacznego dowozu koni, odznaczał 
się bardzo wysokiemi cenami. Wornalek 
roboczych niżej 240 rs. nie możną było 
dostać, a konie wierzchowe i powozowe 
sprzedawano po 360 — 1,000 rubli. Fa- 
brykanci z. Łodzi, Ozorkowa i Zgierza za- 
kupili na tym jarmarku około 400 koni, 

— Z Buchary donoszą, że według wia- 
domości zebranych przez głównego pobor- 
cę podatków, w drugiej połowie roki 1889 
przywieziono do chaństwa bucharskiego to- 
warów_ angielsko -indyjskich í afgańskich 
217775 pudów za 2,351,232 ruble, w tej 
ilości herbaty 22, pudów za 814,140" 
rubli, wełny 83,200 pudów za 341,120 ru- 
bli i iodyga 6,160 pudów za 308,000 rubli. 
Wywieziono do Afganistanu wyłącznie vu- 
skich wyrobów 190,392 pid. za 1,804,183 
ruble, w tej ilości perkali i innych tkanin 
45,520 pudów za 1,441,120 rabli. 

— „Patersb. wiedomosti* donoszą, że to- 
warzystwa rolnicze i komitety giełdowe 
starają się u rządu o wprowadzenie do u- 
żytku powszechnego wagi zbożowej wyna- 
lazku profesora Zacharowa. Waga ta kosz- 
tuje rs; 5 i zaleca się prostotą budowy: 

— W komitecie ministrów rozpatrywane 
będzie żądanie astrachańskiego i innych 
komitetów giełdowych o wzbronienie wy- 


|. „|ską, przepędzającą lato na uroczem przed- | dzięki manie cieradych balikov, niggnacygh | powiada, że słowa z ust wyciągać mi trze- 
a. 


Podobno pan ją znał już dawniej? 

— Niech pani nie wymaga, abym się 
przyznał, od jak dawna datuje się naszą zna- 
jomość. Początek jej sięga mego pierw- 
szego posterunku w porcie Pirens. Ciórka 
pani, młoda wtedy mężatka, była jedną 
z najpiękniejszych i najbardziej wykształ- 
conych kobiet w Atenach. Ja, w stopniu 
PE marynarki, byłem zapalonym 

matorem architektury. Niema jednej rai- 

ny w całej Afryce, którejbym nie zwie- 
dził w towarzystwie pani Alexaki i jej mę- 
ża. Zdarzyło się nawet kilka razy, że nas 
rozbójnicy o mało nie uprowadzili, bo wte- 
dy jeszcze istniały Ticzne ich bandy. 

Lica młodej dziewicy nieznacznym Za- 
barwiły się rumieńcem. 

— Och! — rzekła — bandyci znajdują 
się i w tych czasach, tylko w innych oko- 
licach. 

— To nie nowina dla mnie — odparł 
komendant. — Przysłano nam niedawno 
z Paryża mlodego doktora, który służył 
poprzednio w Azyl Mniejszej. Wpadł on 
był w ręce bandytów i dopiero za okupem 
był wypuszczony. 

Młoda dziewica nagle wyprostowała się 
na fotelu. j 

— Jak sią ten doktór nazywa? — za 
pytała, gdy jaż mogła przemówić. 

— Nazywa sią Villefóron. To bardzo 
miły młodzieniec i chętniebym go pani pani 
przedstawił, ale go dziś niema na okręcie. 

Siostrzenica pani Alexaki dość obojętnie 
przyjęła tę wiadomość. Przymknęła oczy 
i znowu opuściła głowę na poręcz fotolu; 
jednak patrzącemu na nią uważniej, postać 
jej zdradzała lekkie drżenie, 


(9. e. m). 
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wozu surowej cę i zwołaniu | asesorów pp. Adolfa Hofrichtóra i Teodora | ochotnczej łódzki mała od warszaw- | nik i roztrzaskało głowę. Kiedy je pod- 
bete gr 16 naftowych w Niż- | Sieberta, oraz na sekretarza p. Barnai akiege ke rm ie hard od ognia | niesione, dziecko żadnego znaku #3 nie 


odatki, 

— Nowa ustawa o opłatach portowych 
będzie zastosowaną ło minst portowych 
kraju Nadbaltyckiego jeszcze w roku bies 
żącym. 

Przemysł. 

— Włościanię koloniści ze Śrieteńska 
w okręgu syrdaryńskim, wyuczywszy Bię 
przez dwa lata bł amerykańskiego 
nasienia bawełny „Uyland”, której sprze- 
dano do 8 tysięcy pudów w roku 1889, za- 
mierzają powiększyć swe plantacye i w tym 
celu zwracają się w gazecie „Okraina* do 
kupców o pożyczenie im potrzebnego ka- 

talu, gwarantując dostawę 30 tysięcy pu- 

w bawełny. 

— Na odbytem w poniedziałek zebrania 
członków sekcyi ekonomicznej i technicznej 
oddzialu warszawskiego towarzystwa po- 
pierania przemysłu i handlu, p. Praus mó- 
wil o tem, jąką powinna być nafta używa- 
na do lamp i wskazał sposoby oceniania 
jej gatunku. Pan Kolendo mówił o palni- 

ach lamp naftowych i o knotach. Wiek- 
sze palniki zużywają stosunkowo mniej naf- 
ty; co da ksztaltn knotów, to najekono- 
miezniejsze są knoty płaskie, Pogadank 
swoją p. K. zakończył relacyą o guzie naf 
towym i smole naftowej, Gaz nattowy jest 
droższy od zwyklego węglowego, Jecz za 
to jest mniej przykrej woni, jest mniej tru- 
jący, zużywa się cztery razy wolniej od 
węglowego i daje więcej światła. W resz- 
cie p. Łatkiewicz wygłosił odczyt o moto- 
rach naftowych, w których siłę poruszają- 
cą stanowią pary benzyny, ligroiny i t. p. 
arar lekkich. Motory tegzalecają się 
lekkością, co jest bardzo waźnem, szcze- 
gólniej dla statków; obecnie jednak nie mo- 
gą znależć szerszego zastosowania, gdyż są 
jeszcze zbyt kosztowne. 

Wykształcanie mysłowe. 

— Petersburskie towarzystwo, zajmujące 
się rozpowszechnieniem wykształcenia tech- 
nicznego wśród kobiet, zamierza niebawem 
otworzyć kursy przygotowawczę dla nau- 
czycielek do wykłada różnych rzemiosł. 


Z MIASTA i OKOLICY. 


(—) Na ogólne zebranie członków towa- 
rzystwa kredytowego miasta Łodzi w dnia 
26 b. m., przybyło 109 członków, mających 
prawo do tyluź głosów. Posiedzenie otwo- 

| prezes komitetu nadzorezsgo p. Kon- 
stauty Płachecki, o godzinie 3*/, po potu- 
dniu wnioskiem, aby na yragwon terasos 
ogólnenia zebraniu zaproszono p. Edwa 
Herbsta. Wniosek ten przez powstanie 
wszystkich, człońków przyjęto, poczem p. 
Herbst, przyjąwszy zaproszenie, puwolal na 


4) apo W 


Wiktor Cherbuliez. 
ZAKŁAD. 
Przekład 
Heleny Przystojvokiej. 


(Dalszy ciąg — patrz Nr. 68). 

Panna Vionnez miała zamiłowanie ładu 
i wielkie administracyjne zdolności, To też 
księżna powierzyła jej zarząd całego do- 
mu, prowadzenie rachunków, nadzór nad 
kuchnią i ogrodem, radzilą jej się w kwe- 
styach gustu w urządzeniu mieszkania, a 
lnbigc słuchać czytania, zrobiła z Klary 
lektorkę. Na listach, które przyjaciólka pi- 
sywała za nią, kładła tylko podpisy. 

Pani d Armanche, obracając na swą ko- 
rzyść wszelkie zdolności ny  Vionnez, | 
wzamian za to rozwijała jej talenty. dama 
bardzo muzykalna, miała przepyszny głos 
kontr-altowy, który wykształciła lepiej jak 
talent malarski i gdy odkryła, że Klara 
ma przyjemny sopran, zączęła uczyć sez 
ma i w trzy lata nauczyła wiele, a chcąc 
wyleczyć pupilkę ze ZEM nieśmiałości, 
skłoniła do  wspóludziału w koncercie na 
cel dobroczynny, który udał się doskonale. 
I tak to pani d'Armanclie szlifowała ten 
dyament, ale ze wszystkich zalet swojej 
powiernicy najwięcej w niej cenita ów dar 
wierzenia wszystkiemu na słowo. Cóż to 
za skarb jwawdziwy taka przyjaciólka: ła- 
twowierna, uie znająca ziegó, nie zadająca 
niepotrzebnych pytań i Mie uważająca 
sprzeczności wkradających się w opowia- 
dania pani dArmauche. Panną Vionnez 
nie znała zmienności serc Aomen ani 
tajemnic życia swego bożyszcza. l gdyby 
kto chciał jej mówić o plamach na słońcu, 
nie słąchałaby słów blużnierczych, wy 

Księżna opowiadała jej o sobie to, co jej 
było potrzeba. Gdy mówila o próżnościach 
zieroskieh, a znikomości rzeczy iudzkich, o 
intrygach, podłościach, zawodach, miała 
natchniony wyraź twarzy, zapędzala się w 
W sfery nadziemskie, w których traci się 
z oczna ziemię i książąt żyjących na niej, 
« widzi tylko gwiazdy bi e. 


„przezpośrednietwo inspęktora tegoż to- 
gaosi dy- | warzętwa p. W. Op n-Brdnikowskiego 
rekcyl za rok 1888/9, które bez debatów | na rzez straży ogniowej rubli pięćset; za 
zatwierdzono | przyjąto. Z kolei. przedło- | tak biną ofiarę wyraża zarząd wspomnia- 
Żono zebranym wnlosck co do udzielenia | nemu towarzystwa niniejszem serdeczne | 


irencwajga, adwokata. Nastepnie- frzew. 
dniczący poddał dyskusyi e nia rg 


podzikowanie, Prezes: Radca przemysło- | nia tego procederu. 


dawało, bob 6 

(=) Zwinięto w przeciągu bieżącego mie- 
siąca trzy szynki ua Starem Mieście. Wo- 
góle właściciele szynków narzekają ia cięż- 
kie czasy, które zmuszają ich do zarzuca- 


ugi w opłacje raty mujowej 1890 roku. ` 

Włądze towarzystwa mianowicie póstano- | wy J Heinzel, a (—) Kradzież. Wczoraj skradziono na 
wily zaproponować zabrany m, 2 prze-| (— Z sądu. W środę, a pokoją 2| Bałutach zegarek p. Kurowskiemu, miesz- 
wyżki kapitału zasobowepo nań normę, |rewin miasta Łodzi rozpatrywał skargę | kańcowi osady Tuszyn. Złodziej ukrył się 


która wyrosiła z kóńcem roku 1888/9 rs. 
38,508 kop. 19, przyznano ulgę w opłace- 
niu raty majówej r. b. w stosunku %/5%, 
od nominalnej cyfry pożyczki. Propozycya 
ta żadnych dyskusyj nie wywołala i ze- 
branie wniosek przez uklamacyę przyjęlo. 
Również jednomyślnie zatwierdzono 6-ty 
punkt porządku dziennego zebrania, t. j, 
projekt do etatu na rok finatwowy 1880/90. 
Gorące rozprawy, bo aż dwie godziny 
irwające, wywołał wniosek eo do lokowa- 
nia funduszów ruchomych towarzystwa 
w kasie pożyczkowej przemysłowców łódz- 
kich. Zebranie rozdzialiło się na dwa iby- 
zy, z których jeden 2 p. Woltergiem na 
czele był przeciwny umieszczeniu pieniędz 

w kasie] poźyczkowej, przyczem p. W. 
w zbyt cierpkich słowach wyraził niechęć 
dla powyższej iostytucyi, zarzucając jej 
tendencyjność w pewnym kierunku. Ostrą 
krytykę działalności kasy przemysłowców 
zakończył p. W, gproroctwem rychłego, 
a ach Poaajto upadkn tej instytucyi. Tutaj 
przewodniczący zwrócił uwagę mówcy, Że 
odbiega od porządku dziennego. Prze- 
ciwko powyższym zarzutom również gorą- 
cemi słowy odpowiadali pp. *Płachecki, 


fabranta tutejszego Salo Rarucira, pode | niewiadomo gdzie. 
ną v dniu 29 lutego r. b, na kupca m.| (—) Z teatru. Po powrocie p. Olszew- 
Łodzi Jakóba Sachsa, w której skarżący | skiego mamy znowu „ensembl* operetkó- 
prosi o ukaranie tegoż knpo za śpotwA- | wy, nie pozostawiający nic do życzenia. 
rzeni. Treść skargi następująca: Przed | Szczegółniej jednak jutrzejsze przedstawie- 
kilku miesiącami p. Jakób Sachs rozgłosił | nie („Córka pani Angot*), będzie miłą nie- 
jo meście, jakoby firma Salo Barach stá- | spodzianką dla amatorów operetki, w przed- 
n sie niewypłacalną, przytem podmawiał | stąwieniu tem bowiem diiy miejscowe wzmo- 
przenysłóweńw tutejszych Fdo zerwania z | eni jeszcze p. Filebornowa, primadonna ó- 
> B. stosunków handlowych, opartych na | peretki teatru Małego w Warszawie, Z wy- 
edycie, Międzę innymi, namawiał de tego | stepów gościnnych dobrze znana łodzianom 
p. Atksaudra Skrudzińskiego. Dla poparcia |; od lat wielu ciesząca się wśród nich sta- 
swój skargi, powołał się na świańków: ppf tą symputyą, p. Fileboruowa weźmie dział * 
M a Frenkla, Moryca Stóhrera, Adolfa | w przedstawieniu sobotniem, ażeby zapew- 
Gehiga, Fryderyka Kintzlerai Augasta Te- | nić mu calkowite: powodzenie, gdyż” przed- 
schidia. Oskarżony p. Jakób Sachs, wezwany | stawienie to, jak już donosjliśmy, będzie 
do cdpowiedzialności, do winy nie przyznał | dane wa behefis matki jej, ng Gralis jt * 
się t objaśnił, że wcale nie chciał szkodzić | Sądzimy, że zachęta: z naszej strony była- 
interesom handlowym p. Barucha, Będąc | by tutaj już zupełnie zbyteczną, p. Gra- 
człośkiem prywatnej komisyl w sprawie | bjńska bowiem długoletnią snmienną pracą 
firmy „Veit i Stóhrer*, wypowiedział zia- | pa deskach teatralnych, zyskała sobie trwa- 
nie, że wobec zastoja, jaki trwa obecnie Jte uzuanie i szczerą sytnpatyę. Lepszej 
w Łodzi, należałoby nie udzielać drobnym | przedstawicielki ról charakterystycznych 
przemystoweom kredytu. To zdanie całkiem | trudno byłoby znaleźć wśród artystek pro- 
niesłusznie wziął do siebie pan Baruch. wincyonalnych. Pewną przesadę w jej grze 
Sędzia pokoja po wysłuchaniu świadków, wynagradzaj obficie werwa 1 życie, których 
zważywszy, że postanowienie komisyi W | mogłaby jej pozazdrościć niejedna młoda 


Skradziński, Wyss i lunni, dowodząc po- | fateresach firmy „Veit i Stóbrer*, wywo- | artystka dramatyczna. 


żyteczności i świetnego staniu finansowego |łane z początkowania Sachsa, który był 
kasy pożyczkowej, której zarząd nic a nienie | członkiem tejże komisyi i wierzycielein po- 
odstąpił od przepisanego ustawą programu. | wyższej firmy, co do nieudzielania kredyty 
Po długich debatach pro i contra, zebra- | Barachowi, nie może być potwarzą i nie 
odziło się na wniosek p. Izr. K. Po- | mogło ono szkodzić dobrej sławie skarżą- 
jak również innych członków | cego, wydał wyrok uniewinniający. 


nie 
znańskiego, j 
zarządu towarzystwa, który zalecał umiesz- 


KRONIKA. 


Warszawa. 
— Dyrektor kancelaryi generał-gaberna- 


(—) Przy rewizyi targów na placu óko- | tora warszawskiego, r. t. Kotniłów, po- 


czanie kapitałów towarzystwa tak w ban- | ło kościoła nowego i na Zielonym Rynku, | wrócił do Warszawy, 


ku handlowym, jak w kasie pożyczkowej, 
za ubezpieczeniem w papierach procento- 
wych do wysokości, jaką dyrekcya ozna- 
czy. W końcu przystąpiono do rozstrzy- 
nięcia ostatnich trzech punktów porządku 
iennego. Ustępającego pó trzechletniej 


w zeszły wtorek, weterynarz miejski p. — „Kuryćr codzienny* donosi, że wieść 
Kwaśniewski skonfiskował 367 funtów roz-|o tem, jakoby p. W. H. Lindley traktował 
maitego mięsa nieświeżego i 4 beczki śle-| z bańkierami zagranicznymi o pokrycie tio- 
dzi zepsutych, których właściciele poucie- | wej pożyczki kanalizacyjnej, przybiera o- 
kali. becnie kształty wyraźniejsze. Jeżeli VI-ta 

(—) Sprawa o potwarz. Sędzia pokoju | serya robót kanalizacyjnych uzyska za- 


kailencyi z dyrekcyi p. Edwarda Herbsta, |3 rewiru m. Łodzi rozpatrywał w dniu |twierdzenie władzy wyższej, a nowa pó: 
ponownie wybrano przez aklamacyę na dy- | onegdajszym sprawę kaimą przeciwko p. |życzka nie znajdzie poparcia kapitalistów 
rektora towarzystwa, a zażądane przez p. | Salo Baruchowi o potwarz wyrządzoną p. tutejszych lab mstytucyj finansowych kra: 


Herbsta głosowanie z kartek, potwierdziło | Jakóbowi Sathsowi. 


W skardze cliodziło |jowych, wówczas dopuszczoną będzie ope- 


ten wybór 94 głosami przeciwko 6. Ustę-|o to, że p. Baruch opowiadał w' mieście |racyn banków zagranicznych, które w za- 


pującego zastępcę dyrektora, p. Stanisława | Łodzi, jakoby uderzył w twarz y. Sachsa. | sadzie 


Plichtę, ponownie wybrano 55 głosami. 


Wreszcie wszyscy trzej ustępujący człon- | ukaranie obwinionego. 
kowie komitetu nadzorczego pp.: Aleksan- | widząc w skardze p: S. przestępstwa po- |taliści zagraniczni, ' 
der Skrudziński, Józef Beyer i Zygmunt | twarzy, tniewinnił oskarżonego. 


Jarociński, utrzymali się przy dotychczas 
zajmowanych mandatach. mi 
a, 


Klara uważała księżnę za ozdobę swego 


niowej | nie dziecko wypadło na brukowa 


przyjęły projekt przychylnie. 
Ponieważ tego zdarzenia nie było, prosiło | — W sprawie urządzenia bnlwara nad 
Sędzia pukoju niej Wisłą, projekt którego przedstawili kapl= 
odbywają się narady 
inżynierów ta a obywateli wybitniej- 
(—) Śmiertelny wypadek. We wtorek | szych i specydlistów techników. 
z okna na drugiem piętrze w domu” pana Le warszawski, dr. F. N. ol- 
Bredschneidra przy ulicy Zielonej, trzylet- | niósł się do urzęda lekarskiego z proje: 
chod- | ktem urządzenia szpitaja św. Ducha 


— [o mnie: tylko pociesza — dodawała , stwem, jak zamiana złotego kruszcu przez 


życia, a zapominając, jakie oddawała jej | zawsze — źe ta doskonała istota czuje się dzikich na nic nieznaczące, świecidła. 
przyslugi, pamiętała tylko o tych, jakie od- | zupełnie szczęśliwą. Nawet gdy ją nakła- 


bierała od niej samej, 


towny, a niezbędny mebel. 
byłoby nieznośnem, a w uczuciu egoizmu 


Pani d'Armanche | niam do zawarcia małżeństwa, to bez prze- 
ze swej strony uważała Klarę jako kosz- | konania, bo glzieź znaleźć może godnego 
Życie bez niej | siebie męża? 


IL. 


W dniu, w którym pauna Viennez koń 
Pomimo jednak bram dobrze strzeżonych, | czyła lat 38, czyli w. sierpniu 1887. roku, 


poprzysięgła sobie, że panna Vionnez nie | dwóch śmialków przypaściło do nich szturm | spotkał ją nader smutuy wypadek. 


opnści jej nigdy. Starała się jej obrzydzić | stanowczy. Obaj ludzie zasłużeni i przy- | po schodach, poślizgnęła się 
małżeństwo, wystawiając je jako loteryę, | jemni. Kiara jednak odmówiła z uczuciem obojczyk. 


ha której wyciąga się same puste losy. 


— Uważam moje małżeństwo za szczę- | lub cholery. 


śliwe — mówiła. — Książę jest dobrym dla 


i upadła, ta- 
> Wtedy to dowio= 
przestraciiu, jakby się bróniła od tyfusu | dła, jak kochała Klarę. Chociaż doktór 
zapewniał, że złamanie nie było niebezpie- 
Wkrótce potem ważne zaciągnęła zo- | cznem, że odpowiada za zdrowie pacyent- 


mnie; nie zamieniłabym go, pomimo że nic | bowiązanie. Było tò pewnego pięknego po- fki, że to tylko kwestyą czasu i cierpliwo- 
nie robi, nie nie mówi, o niczem nie myśli, | runku w Brunoy, w” pracowni malarskiej, | ści, nspokdłd Bi nie dala. Ada tapo DAE- 


na żadnego innego, ale niezawsze být ta- 
kim, jak dzisiaj, 


wstrętem mnie przejmuje i które raz na 
zawsze tleczyły mnie z miłości cielesnej. 


Nie bała się zapaszczać w _ drażliwe | nia, odmówiła jałmużn 


szczegóły, któje przerażały niewinną Klarę, 
a kończyła przemowę stanowczem oświad- 
czeniem, że kobieta w takim tylko razie 
bez shańbienia może oddać się mężczyźnie, 
gily kochają się oboje namiętnie, lecz to 
zdarza się rzadko, tak rzadko, jak niektó- 
re komety pojawiają się na niebie. Starała 
się wbić jej tego ćwieka w głowę i dopię* 
la celu. Młoda adeptka trauscendentalnego 
idealizmu mysłała ze zgrozą ò pieszczotach 
opisanych jej przez przyjaciółkę, ale zapi- 
miętała jej słowa, że miłość szalona oczy- 
szcza Wszystko. Spotykała w świecie, w 
którym bywała z księżną, ludzi przyjem- 
nych, mogących podobać się, ale ją prze- 
konywano, że to nie ci, których można po- 
kochać namiętnie. 

Księżna d'Armanche dałaby dużo za to, 
gdyby Klara była ubogą dziewczyną, Którą 
obsypałaby dobrodziejstwami i mogłaby ua- 
zawsze zatrzymać przy sobie, ale panna 
Viomez była doskonałą partyą. Dziedzi- 
czyła po matce dom w Paryżu i intratną 
wioskę w Normandyi, a ojciec wydający 
mało na swe pospolite gusty, miał jej zo- 
stawić znaczuy majątek. Księża trzymała 
zdaleka konkurentów, opowiadając wszyst- 
kim, że przyjaciółka ma wstręt do małżeń- 
stwa. 


\V pierwszych chwilach | życia. 
szalenie rozkochany, naprzykrzał mi się ro- | skówplikowany, niż 
dzajem pieszczot, o których myśl sama |do Paryża*. Temat 


w której uplywały najlepsze godziny jej | twienia przyłączyła się innego rodzaju nie- 
Księżna rożpoczęła obraz mniej | przyjemnosć. Księżna w tym właśnie czu- 
„Wjazd Henryka TV |sie miała zamiar urządzić dzienne przed- 
do niego wzięła z | stawienie amatorskie opery komicznej Fa- 


„Mrówki i konika polnego*. Poczciwa ja- |vart'a, w której obie z Klarą wystąpić 


| kaś gosposia, stojąc we drzwiach mieszka- | miały w róli tytułowej. Tak cieszyła się 


śpiewaczce ulicznej, | tem, tak pragnęła, żeby wszystko udało się 
której kazała iść z Bogiem. Konik polny | dobrze: Po cu też panna Vionnez zaprąde 
rzedstawiał samą księżnę, a rysy mrów- | ko'schodziła ze sehódów? (Trzeba teraz od- 
ki były portretem Klary, przebranej po | wołać całą uroczystość. 
wiejska: A ponieważ nieszczęście nigdy nie przy- 
Księżna, dumia ze swojego dzieła, prosi- | chodzi samo, zaledwie Klara wyszła z ja- 
ła Klarę, aby się popes w lastrze: dnej choroby, zaraż po powrocie do Paty= 
— Patrz, czy nie jesteś piękną? — mówi- | ża zrobił jej śię wrzód, który jeszcze wię- 
ja, a całnjąc ją w czoło, dodała: cej przeraził przyjaciółkę. Przez dni czte- 
— Jesteś doskonałą dziewczyną i odda-|ry nie wychodzące nigdzie, nie przyjmując 
jesz mi tysiące przysług takie, jakich | nikogo, odmawiając sobie wszelkich przy- 
nikt inny nie inógłby mi oddać. A naj- | jemności, księżna stała się wzórem siostry 
większą twą załetą jest to, że jesteś tem, | miłosierdzia. Klara wkrótce potem wyszła 
czem jesteś, z niebezpieczeństwa, ale nieprędko odzy= 
— A czemżeż to? skała zdrowie i'znów zaszła nowa kompli< 
— Aniołem! Przeklętym niech będzie | kacya przeciwności. Księżna stała się od 
ten, kto mi cię zabierze. i pewnego czasu zagorzałą wielbicielką Ve- 
Panna Vionneż spojrzała na nią z cza- | ląsqneza i miala zamiar udać się na trzy 
łością, jaką widzieć można we wzroku psa | miesiące do Madrytu, aby obejrzeć sławne 
przy wiązanego i zawołała: |„Prządki* tego mistrza i podpatrzeć na 
— Ach! co ty mówisz, księżno! — a po- | miejscu tajemnic malarskich. Wielkie ko- 
tem dodała wzraszona: ' kietki, przyzwyczajone do uwielbień 
— Dobra moja Cecylio, jestem twoją na- | czyzn, nie przypuszczają, żeby ktoś m 
zawsze i fla uspokojenia cię przysięgam, | oprzeć się ich czarom, ale s niebosz- 
że nigdy za mąż nie wyjdę. czycy artyści, jak naprzykład Velasqnez, 
Mówiła z zapałem mniszki pewiej swego | obojętni na zaloty ziemskie, nie wydają se- 
ppporania ap meb dodać jej tę | kreta swej sztuki. 
myśl genialną. Czyż przyjażń nie jest naj- 
wk m dobrem na ziemi? Zannieniertie 


go na małżeństwo byłoby takidm szaleń- (D. e, n): 


N. 69 
bezpłatnych oględzin kobiet pragnących 
karmi 


jé dzieci. n 

— W lokalu stowarzyszenia wzajemuę 
pomócy subjektów handlowych i przemy- 
słowych m. Warszawy, w dniu 29 b. m. 
odbędzie się „Pógawędka towarzyską”, no- 
wa zabawa z udziałem dam. 

— elein zajiozuania się ze stanem roz- 
maitych rzemiosł w kraju, ma przybyć do 
Warszawy dla zwiedzenia wystawy- dele- 
gacym rzemieślników z Łomży, składająca 
się z kilkunastu osób pod przewodnictwem 
p. Szczepańskiego, optyką. ;; 

— Nieznany bliżej dobróczyńca, jak do- 
nosi „Kuryer warszawski," zadeklarował 


uznania instytueyi. 


ufundowanie kąpieli ludowych, w myśl pro- 
jektu inż. Sokala. 

Petersburg. | 

— Do ministeryum oświaty — jak piszą 
„Nowosti* = podano. zmaczuą ilość opinij 
dyrektorów gimnazyalnych w kwestyi gim- 
nastyki w szkołach średnich. Wzmianko- 
wane zdania dadzą się streścić w pastępus 
jących punktach: 1) Proponowane przez 
ministerynm oświaty 4 typy programu 
gimnastyki odpowiadałyby swemt celowi, 
gdyby nie było koniecznem skracać lekcyj 
innych przedmiotów i zmniejszać czas, 
przeznaczony na pauzy pomiędzy godzina- 
mi, co szczególnie szkodliwie odbija się na 
zdrowiu uczniów; .3) wykład gimnastyki, 
według nowego programu dla wieją zakłą- 
dów uaukowych jest nader trudny z po- 
woda braku: odpowiedniego pomieszczenia; 
lekcyę gimnastyki odbywaue w sali, sąsią- 
dującej z pokojami szkolnemi rożrywają 
uwagę uczniów i utrudniają wykład innych 
przedmiotów; 3) ćwiczenia na przyrządach | 
i aparatach, wobec znacznej liczebności 
gimnastykujących się, mogą spowodować 
wypadki nieszczęśliwe, Na mocy powyż- 
szych motywów, dyrektorowie giimnazyów 
oświadczają się: 1) za usunięciem ż pro- 
gramu gimnastyki ćwiczeń z przyrządami 
(ćwiczenia na t. zw. „kozłach* , usunięte 
już są przez ministeryum z programu gim= 
pastyki), 2) za przedłużeniem rekreatyj z 
wprowadzeniem do nich zabaw i gier, odby- 
wanych pod kierankiem uzdolnionego i da- 
świadczonego nauczycieła (systemat belgij- 
ski); 3) za przeniesieniem ćwiczeń wojsko- 
wych (maszerowanie, ćwiczenia we froncie 
i ta d.) na miesiące letnie, podczas których 
świezenia te można odbywać na świeżem 
powietrzu; 4) za najczęstszem, jak można, 
uwzględnieniem wycieczek i spacerów, któ- 
re najlepiej odpowiadają «celom ćwiczenia 
ciała. Opinie powyższe złożono komisyi 

specyalnej, która zajmie się opracowaniem 
odpowiednich programów, zgodnie z przedź 
sięwziętą ogólną reformą planu gimnazyal- 
nego. 

— „Swiet“, powtarza pogłoskę, jakoby 
zamierzono zakładać wkrótce szkolne kasy 
oszczędności, na wzór podobnych w Niem- 
czech i Belgii. 

— Do ruskiego towarzystw, geograficz- 
nego wniesiono projekt urządzenia w Pe- 
tersburga muzeum etnograficznego. 

— Z Meszchedu otrzymano wiądomość, 
że pełnomocnik szącha dó układów z rus- 
kiemi fabrykami machin i zakładami me- 
chanicznemi w sprawie dostawy różnych 
przedmiotów do budowy kolei żelaznych 

iw Persyi, wyjeżdża w drugiej połowie mar- 
ca do Petersburga. 

— Oświetlenie elektryczne ma być obo- 
wiązkowo zaprowadzone na wszystkich pe- 
tersburskich qarostatkach” rzecznych z po- 
czątkiem tegorocznej nawigacyi. 

— „Petersb. wiedomosti* donoszą, że ist- 
nieje zamiar wprowadzenia obowiązkowego 
banderołowania herbaty; kwestyę tę roz- 
strzygać będzie towarzystwo. przemysła i 
handlu. 


— Władze ruskie otrzymały wiadomość 
o formalnem przyrzeczeniu rządu perskie- 
go, iż ruscy  przedsiębigrcy przy budowie 
olei, otrzymają wszelkie ułatwienia. 

Ciechocinek. Sezon I w Qiegliq- 
cinku otwarty hędzie z dniem 20 maja. 

Z Rygi donoszą gazecie „Nowosti”, ża 
organizuje się tamże „Towarzystwo daii- 
kie opieki nad dziećmi“, które będzie mia- 
o za zadanie przynosić ulgę dzieciom cier- 
iącym z powodu złego obchodzenia się 
niemi, a chorymi niemowlętom dostarczać 
eka zdrowego i otaczać je opieką, Pod- 
iitków ma towarzystwo oddawać do przy- 
ARÓW, A c. cza mamkom wy- 
anym s arannie. Towarzystwo rozci e 
wą działalność i na dzieci SE teg 


le. 
Kijów. 
— Podług doniesień dzienników kijow- 
profesor instytutu petersburs| iego 
erów komunikacyj, N. Bielelabski, 
tal w tych dniach na ogólnem zebra- 
1 kijowskiego oddziału cesarskiego ru- 
ego towarzystwa technicznego dwa re- 
eraty, które ciągnęły znaczną liczbę. słu- 
bhaczy. Treść pierwszego polegała na ob- 
aśnieniu obecnego stanu w Rosyi badania 
uataryałów budowłanych i na wykazaniu 


towarzystwn lekarskiemu sumę 10,000 rs. | sor demonstrował cały szereg mostów, 
na cele zdrowotności miasta, stosownie do | budowanych w Rosyi w latach ubiegłych 


Znaczna część / człon- 
ków projektuje przeznaczenie tej sumy ua 


konieczności ustanowienia  jednostajnego 
sposobu tych badań. Konieczność ta nzna- 


emuej |ną jest już w wieju, krajach Europy i w 


tym przedmiocie zwoływane były dwie 
fine monachijska i drezdeńska, na 
tórych byli obecni, pomiędzy "innymi, 
przedstawiciele. Rosyi.” Na konferencyach 
opracowano pożądane normy badaj mate- 
rysłów budowlanych. W końcu - profesor 
objaśnił szeregótowo- spasób ia ce- 
mentów i przędstawii rys działalności lē- 
boratóryum " ćhemicznego, znajdującego 
się przy instytucie inżynierów komunika- 
cyj, znanego z doświadczenia na polu Da- 
dań cementu. W-drugim referacie profa 
p 
na (ce, Wołdze, Białej i Ufie, przyczem 
wskazywał szczególne: własności charakte- 
rystyczne tyeh śmiałych badowii. 

Z Batumu douoszą „Kuryerowi war- 
szayskiewuj,że w poułiżn stacyi Bięłęgo- 
ry na Kolel zakalkaskiej, rozbit się póchąę 
wiozący nafte Spiouglo 38 wagonów, : Wipo- 
mieniach zginęła prawie cała służba pocią- 
gowa. 

Z literatury i sztuki. 

— Teatr Mały w Warszawie wystawia 
krotochwilę Pflegra-Morawskiego, / przero- 
bioną. z czeskiego_przez Maryę Grabowską. 

— W przyszłym miesiąch ma przybyć 
do Warszawy na gościnue występy głośny 
we Włoszech basista p. Arystydes, Silich, 

— Oczekiwany. koncert „Amtni* w War- 
szawie odbędzie się w poniedziałek dnia 
31 b, m. 


ROZMATTOŚCI. 

X Nowy uniwersytet katolicki we Fry- 
burgu w Szwajcaryi obejmie na początek dwa 
tylko fakultety“ prawniczy i filozoficzny. Wy- 
klady na nich rozpoczną się z dniem 15. kwie- 
tnia r. b. Wydział teologiczny otworzy się 
w jesieni, Prelekeye będy wygłaszane w ję- 
zykach francuskim i niemidckim i jedna tylko 
katedra żastósaje język łaciński; „Introdnętio 
in philosophiam et Logica*. Z językami i li- 
teraturami słowiańskiemi mają styczność ua- 
stępujące przedmioty mające być czytanemi w 
języku francaskim przez prof. Kallenbacha: 1) 
Gramatyka starożytnego języka słowiańskiego 
liturgicznego (2 godziny tygodniowo); 2) Wy- 
kład tekstów słowiańskich liturgicznych (1 go- 
dzina); 3) Okres romantyczoy, w piśmiennic- 
twie polskiem (3 godziny); 4) Konferencye o 
baladuch Mickiewicza (1 godzina). 

x Ruch wydawniczy we Francyi. W r. 
1889 wydano we Francyi 14,849 dzieł lite- 
rackiej 1 naukowej treści f 5,564 utworów 
mru: r. i 
x Doktór muzyki, /Takim tytułem ma być 
obdarzony Dworzak wódług projektu profos. 
Durdika, podniesionego na ostatwiem posiedzenin 
profesorów wydziała lekarskiego wszechnicy pra* 
skiej. Wniosek odęsłano do komisyi. m 

x Międzynarodowa wystawa medyczna. 
Jednocześnie z kongresem międzynarodowym 
medycznym, jaki ma się zebrać w Berlinie 
między 4—10 sierpnia r. b. odbędzie się tam 
także międzynarodowa wystawa medyczna róż+ 
nych przedmiotów, mających związek z medy- 
cyną i naukami pokrewnemi, jako: instrumenty 
różne preparaty, aparaty, urządzenia, plany 
modele, dotyczące medycyny, hygieny, farmacyi 
i farmakologii i t p. Z przesyłkami należy się 
zwrucać do biura kongresu d-ra Lassa'ra 
(dr. Lassar, Berlin, N. W. Karlstrasse— 19), 
Na posyłkach trzeba zaznaczać  „Aosstellungs- 
angelegenheit*. 

X w$Siidsiavische Revue". Pod tym ty- 
tułom rozpoczęli wydawnictwo tygodnika w Wie- 
dnia pp. Camillo Zajeia Todoroff i M. A. Das 
kusowiex, celem obznajmienia (niemców 4 ru- 
chem polityczuym i naukowym chorwatów, ser- 
bów i bnigarów. ' 

x Chicago jest wybrane ostatecznie na 
miejsce wystawy powszechnej, urządzanej przez 
Stany Zjedn. dla nświetnienia uroczystości 400, 
lecia odkrycia Ameryki. Otwarcie wystawy na- 
stąpi w lecie 1593 r, 

> Kraków. Zebranie słuchaczów wszech- 
nicy wskiej założyło protest jednomyślny 
przeciw postapowieniu komitetu miekiewiczow- 
skiego wamiesienia pomnika fla poety na wy- 
locie ulicy Sławkowskiej przy Plantaćyach. 

X Znany w Warszawie i Krakowie ory- 
ginał i$. p. Grabowski, zmarły niedawno w Pae 
rytu pierwszym z pozostawionych testamentów 
ząpisuje cały swój majątek akademii francu- 
skiej a drugim czyni następujące zdpidy/2 ma- 
jatku wynoszącego 300,000 fr.: 1) każdej z 
sióstr 1,000 złp. renty; 2) na skompletowanie 
słownika  Lindego—200,000 złp; 3) na . wysta- 
wienig, obok Łukn trynmfałn, w Paryżu po- 
mika „wdzięczności dla Prancyi—100,000 złp; 
4) na wystawienie w Warszawie pomnika wdzięcz- 
ności polaków dla Cesarza Aleksandra T-go-— 
100,000 złp; 5) na założenie iwiennika w Kil- 
ku językach / słowiąńskich — 500,000 ułp.— 
Prawdopodobnie aui akademia tego rodzaju 
żapisń nie przyjmie, Ani tada miasto Puryża 
wie pozwoli oszpecić takiego panktu—fanim 
pomnikiem. 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


nego 271,00, peteraborskie; 
676.00, bankn miądzynarodowego 537,25, warszaw- 
skiego banku dyskontowego 292.00 

221.30, 
220.90, na Petersburg kr. 220.25, 
dł. 216,00, us Londyn krót. 20.36, , us Londya alt. 
20.221/,, mn Wiódeń 170.50, kupony celue 324,50, 
6% listy mmstawne 6640, 4%, listy likwidacyjne! 
61.20, pożyczka ruska 4*/, z 1850 r. 93.60, 4), 4 


Ta 104,7, 


Kawa 


TELEGRAMY. 


Petersburg, 26 marca, « p). Rada 
państwa pa M? w A; projekt 
reformy ziemstw i pi 


w szlacheckich w nadbaltyckim kraju. 
arszawskiemu konsystorzowi ewangżielic- 
ko-reformowanemu i kancelaryom. nadbal- 
tyckich generalnych superintendentów põ- 
lecóno ód obecnej chwili całą korespondau- 
cyę w sprawach administracyjnych i w 
stosttnkach z podwładnem duchowieństwem 
prowsńzić wyłącznie w-języku ruskim. 
Berlin, 26 marca. (Ag. p.), O godzinie 
ll rano cesarz przyjmował ks, Bismarka. 
SE trwało trzy kwadranse. Przy 
jeździe -do pałacu, w szęzególniej ną 
Da przed pałacem, pabliczność urządziła 
mu E, na A skalę i powtórzyła 
Ją, gdy, książę udawał sią następnie 'z pa- 
łat do wilaga księcia badleńeki mej 
Awarty tłum ludw usiłował wyprządz konie, 
by własnemi rękoma ciągnąć powóz byłeś 
go ksmcłęrza, Uesarz przyjął prośbę o dy- 
misyę hr, Herberta Bismarka i mianował 
ministrem spraw zagranieznych kanclerza 
Caprlvi'ego. 
zardżuj, 26 marca. (Ag. p.). Spodzie- 
wane tu jest niezadłago przybycie następ- 
cy tonu włoskiego, który zamierza ódbyć 
podróż koleją zakaspijską „od Uzun -Ady 
przez cały kraj żakaspijski: do Bucharyi 
i Sämarkandy, zachowując przytem  naj- 


ściślejsze incognito, 
Belgrad, 26 marca. (Ag. p.).  Rezaltat 
podpisów na pożyczkę serbską wypadł 


w Paryżu bardzo świetnie. 


Ostatnie wiadomości handlowe. 


Warszawa, 26-70 marca. Waekale krót term. nai 
Kerlin (2_d.) 45.30 zed, 45,12%, 15, 17%, 20 kup. 
Londyn (% m.) 5.14 żąd.; Paryż (1U 4.) 36 60 kd; 
Wadon (8 4.) 77.40 żąd, 77.10, 16 kap; 40, listy 
likw. Król, Polak. duże 0.50 żąd., 90.30 kup. małe 
80.25 żąd, 90,00 kup.; 5%, poż, wschodnia II am, 
100,00 iy 4", pożyczka wewugtrzna z 1887 rokn 
66,60 tad, 86.15 kup; Akit mała A ty tad.: Boja 
listy zastawne ieniskiw | wer. 97.80 żąd., [LT ser, 
lie A 06.30 żąd.; 5%, listy zastawne m. Warszawy 
i A mh DRU II 96.40 tal, 96,20, 26 

UP 530 åy, 20 body 95:05- kup. 59 
listy anstawne m Łodzi wer, I 96.50 żyd., i EN 
żąd., 93.40 kap, ILI 83.00 tąd, IV 92.50 żąd. Dys- 
konto: Kerlin 5%, Pc; Ms Paryż 39, Wiedeń 
6%, Petersburg 67, Wartość kupony œ potrąc. 5a: 
listy zastawne ziemnakia 134.—, wars. Li IT 230.8, 


196.3, TL 17. 

Petersburg, 26 mares. Waksle ua Londyu 91,50. 
Il pożyczka wschodnia 100, III pożyrzka waho- 
ilmi« 100.00, 43/47, listy zastawne kredyt. ziomskie 
143, aksye bnuku ruskiego dła handlu zagranicz- 
0 bankun dyskontowsgo 


M zogo marea. siiaukoóry ruskie taraz 
na dostawę 221,50, weksla pm Warszawg 
na Paterabnr 


887 r. —.—, Phy renta złola 111.40, 5%, r. zt. g1 
pożyczka wachodyia U est. 


U 
30, I pwi- 


Zimno, 

Bertin, 26 marca, Pszenica 180 — 198 na kwisc. 
maj 196.25, na wrzes. paźdz. 18550. Żyto 166 — 
172, na kwiec. maj 170.00, ua cx. lip. 165.75. 

Havre, 26 marca. Kawa good nyerage Santos 
us tay iat | 107.25, na maj 106.75, na wrzes. 105.05. 
Stale. 

Nów-Yark, 25-go marca. Bawełna 117/,,, w N. Or- 


lenia 1015/,,, 
Now-Yark, 25 Kawa (Fair - Rio) 20.50. 
Fair Rio X67low onlinary ua marzec 1747, 
na maj 17.00. 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 


łegnia iustytn- | Bi 


YKAZ "de 
niedoręczonych przez, tutej - 
bodai 131.3, br likwid. 121,4, pożyczka premiowa Fficzną z ye A) praes m mi alaye ca 


Glełda Warszawska, 

s końcem giełdy 
PIMYUWLĘ 

Za wsksie krótkolorminowo 


TCY AE 
Za papiery państwowe, 
Listy likwidacyjne Kr. Pol. 
Kaka A mA L] 
i Ah pož. wewas. r, 1887 . . 
' Afaty zast. cieni. Seryi 1. 
Listy sast. m. Waraz” Ser. 
Disty zat: a; Łodzi Solfi 


mda F 


w ŚL; 
» mr. | 


Giełda Berlińska. ~ 


Banknoty ruskie zaria w 
ną. 


Dyskonto prźwatna . Fat 


———— j 


Monety | banknoty: Not. gregi Not. nieurz. 
a i półimpery ałył st. l 
RER isy 17 gradnia 1335 ruka) = 739 

stare ; upi 4 
Fonty sterii, w baaa 5 oliwin J 
Marki niemieckie a — 459, 
patria bauknoty , — TIR 
+. Pie - 087,1 

Wartość rubla kred. w sid = (SM 
Kupony celne . + - . » » - 46, 


LISTA PRZYJEŻÓNYCH | | 


Hotel Polski.) Ś. Zlammowski $ i gi 
ra. eki z Dadrów „W ZA EC U 
a Zabakała wa 


z Łasku, Lńdtke x Ozor- 


- WYKAZ DEPESZ | 


w. 
Goldman Hotel Polski z Warszawy, Chaskial 
Wolne s Plotękowa,. Hotel Polski rrr r i 
poenas Meyłert dom Scheiblera ze „ Ja- 
obsohn z 


z 
Rygi, rage To 


S Gorman z Kowna, Hotel 
Aleksandropola, 


ROZKŁAD JAZDY POCIĄGÓW ` 


do Eod GODZINY i MINUTY — 
przychodzą: 8] o] 10/15] 4/85] B/30[10/30 t 


sj) UE l SEE DOW 


syi 68.29, BY, listy zastawńę rnskie 106475, 6%, po- É 
życzka Śreułowh © 1864 roku 16160, takaż z 1 maa 
r. 151.00, nkcye drogi żel, warśzawsko-wieleńskiej do Koluszek 11 
194.25, akcye kredytowe anstryackie 167.75, akcyć Skierniewie . | 8146 
wa amkowe banku haudło ——, dyskonto-| ~” w 1105 
wego 30,00, dyskonto niemieckiego banku państwa f- = Warszawy . jiti 
50, prywatne 3//,%,, „Aleksandrowa | 1/35 
Lon ya, 26 marca. Pokyczka ruska z 1889 roku „ Piotrkowś 
(I em. 84/,, 2%,%, Kolala nugialakia 97*/,, Granicy 
Warszawa, 26 mares. Targ na placu Witkow= ka nd s 
skiego: Pszenica sn, órd. —, petra i dobra — —| n Sosnowca, |. 
580, biała 600—625, wyborowa 635—660, żyto, w Tomaszowa . 
wyborowe re rz -< s > woj „Bzina jf . 
— -,gozu jeń 2 i 4-0 rzęd. — — —, owies 300— 
340, gryka — — —, rzepik letni —,aziowy — | Ţ_ »iwaugr z. 
—, paępak ‘aps siii. — — —, groch poluy600=— | „Dąbrowy 2 
800, cukrowy — — —, fasuiun — — — ma korzec,| ,, Petersburga ` 
k wza jaglana — — —, olej rzepakowy — — —, y Moskwy. ural 
luiuny — — = zk pud. r - Wieduia d 
Dowieziono pazęńicy 600, żyta 60, jęczwienia " o 4 
—, owsa 100, grochu polnego — korcy. „ Krakowa 
Warszawa, 20 marca. Okowita 759, x nkoyzą „ Wrocłewa 
a k. 97%. Stosmiek garnda do wiadra 100--307 |. Borlikia 854 
Kurt skład, za wiwira kop. 823*—8263, zą guu.268 | * 
—20. szynki ża wiadro kop. 8357 I, m ganiióc Í 
272-27 kop: tx dol ua wyxech 2a). UWAGA. | Cyfry bzasczoe, grubszym 
Petersburg, 23-go marca. Łój w miejsca 4640, | wyrażają czas od godziny 6-4j wieczorem do go- 
Pszenica w m. 10.50. Żyto 7.75. Owies w m. 4.75, | dziny 6-ej rano. Lm" 
Konopie w m. 45.00. Siemie lilane w m. 1275, anean, 


W obec 94 
wadzenia nowego prawa, fabrycznego «doy 
guberni warszawskiej i piotrkowskiej, połeż” 
niuawz pó ni 


PRAWO FABRYCZNE 

z dnia 3 (15) Czerwca 1866 F.) 
jego znaczenie, zasady, treść i zastosowa-- 
nie, wyłożone i w przykładami 1 
Wzo) > = 


przez STEFANA KOSSUTHA, <- 


Starozą ch, 0: Jankiel Jęczmień z Frajd 
Łają Bok a enik Lewkowiez z Nachą Roi > Dyrektora Towarzystwa zakładów Żyrardowskich * 
lie, Mo; Arou Markus z, Surą Łają ińsk lego Ji icha. 
Henoch Herazkowicz z Altę Frajnd, Szyja Perlbarg P A Wy 5 ES ASEEN A 
ź Bstórą Rozem, Chaim Guterman Litman. |. Dzieło to, wydańe > 
Zmarli w dmu 26 Marca: jest jeszcze do nabycia w administracyi 
Katolicy: dzieci do lak 15-tu mmazło 16, w tej | Dziennika tudzież -wi j 
liczbie chłopców 10, dziewcząt 6, | by h iwdti: s 
w tej bie mężczyśn 2, kobiet 3, a mianowicie | SCOWYC 
Georg. Strobel, fat Augusta Porsch. lat 33, Ma- Warszawę w księgarni i wolifu - 
ryanna Krajewska, lat 46, Jadwiga Noli | sbę > 
lat Eeyan Hubert, lat 52, ra Pi 
petioy: dzied do lat ló-n zmarło 11. w taj | > po 


4 DZ IENNIK ŁÓDZKI. N 69 


| ZGK 0 S Z -BzN HA. 


możliwie nizkie. 466—5—3 


Fabryka R EK AW iC LEK oraz różną GAŁANTEBRYĘ. Z czem poleca się Szanownej Publiczności. aa 


IipaBaeHie OómecTBa Ilorpeónreneń B5 rop. JIoą3u 
KOROJNTŁ q0 BceoGN(ArO ChKRKNIA, "ro na upeącTOAMIE NpAZĄKKKU JABRA Oómecrea cwaómena Chhmnyit WONOKIANŁHbIMŁ TOBAPOMŁ, BWHAMM mBCTHbiMW 
w 3arpaHM4HLIMM, BOJJKAMM osnujeHkoń W cnaąkoń, KOHbAKAMY w JIMKEPAMM MÈCTHbIXb W JArDAHKYHbIXb NpOKIBOĄCTBb. 

zag” Pisno mrberca da upozamm BETMWHA nańtryumaro copra. -EE 


Do sklepu Stowarzyszenia Spożywczego w Łodzi 


na nadchodzące święta nadeszły wszelkie towary kolonialne, WINA: węgierskie, kaukazkie, i krymskie, 
wódki oczyszczone i slodkie, koniaki i likiery krajowe i zagraniczne, Również polecają się SZYNKI w naj- 
lepszym gatunku. 
W tymże sklepie przyjmują się zamówienia na wszelkiego rodzaju nasiona pastewne. 
zw” Jest do odstąpienia SKLEP z kompletnym urządzeniem. Wiadomość w sklepie Stowarzyszenia Spożywczego. 528—3—3 


Teatr Łódzki. | SF PANNE. 


Rada Towarzystwa Dobroczyw| Zarząd Najwyżej zatwierdzonego towa- 
VICTORIA są dn pracowni saksen 4 okryć [MOŚCI dla chrześcijan w Piotr yzystwa sprzedaży składów herbaty 


damskich kowie à a i i 
- ma ZASZCZY pa ae 
W iubołą, L PP GARE TSW r m| Bracia K.i S. PODOWY 4 wiadwośii po 


= 
= 


Prezes Rady: .$rzednicki. 
Członek Sekretarz: J. Olewiński. 


mama NIE MA BÓLU ZĘBÓW 
CZYTELNIA KTO UŻYWA 


Ruska, Polska, Niemiecka, Fran- Eliksiru Wielebnych OO. Bencdyktynów 
cuska i Angielska Opactwa w Soulac (Gironde) 


w. g ża wynaleziony przez przeora 
przy księgarni i składzie nut w rolni 1373 Piotra Hodrsand 


Nagrodzony złotemi medalami w Brakselli 1880 r. i w Londynie 1854 
lu. FISCHERA s PETTA Codziennė użycie kilku Kopal tego 
akapit anasa pb cy. zbawiennego eliksiru zapobiega próch- 
kw kanwie) a nieniu zębów, którym nadaje alabastro- 
wą białość, wzmacnia dziąsła i odświe- 
ża wybornie usta. Jest tọ jedyne le- 
karstwó, które skutecznie leczy ból 
zębów. 

Oddajemy prawdziwą usługę naszym 
czytelnikom, zwracając ich uwagę, na 
ten starożytny, i użyteczny proparnt 

„ najlepszy 4 istniejących środków leczai- 
x = czych, zapobiegający wszelkim clerple- 
gy niom zębów, 
żę Oprócz eliksiru, wyrabiany jestjesz- 
cze przez OO. Benedyktynów proszek 
i pasta do czyszczenia zębów, które 
z również nabywać można we wszyśt- 
kich znaczniejszych Keruma, aptekach i składach materyałów 


odl "m2 | aptecznych. Agent główny Seguin, Bordeaux 106:% _108: (roi 
(EF LENE MESANE X e aaa żeża zeza ey 
jest- do wynajęcia a © wiorst od; Łodzi gt 


iaasa. r0sapom OATh OTEPUTM Wh Gay dom 1 1 Józet, Puledsiekie || NOWO OTWORZONA A 
= aA FABRYKA TABACZNA t 


SKŁAD MĄKI 0 J. N. Dallas É 


vac. Nołyąsu u Ch | VAC. no noasygwa 4A0jźródlana woda do herbaty. 
M Pi ki () w St. Petersburgu ( 
. Inczew$ iego ` poleca Szanownej Publiczności papierosy, a mianowicie : : 


leganckie zupelnie nowe meble do czte-|6 yac- Basepa. BŁ tocxpòcuite M UPADĄ- 
(y 
i f 
w Łodzi, u. Nowomiejska, A Samson, Mursal, rs. | za 100 szt. 
0 
| 


IAt-—= 


Przybyło Polskich: 


Prnsa, Lalka 
Gomalickiego, Nowelle 1890. 
Biblioteka rodzinna tom I i II-gi. 


Ruskich: 


Muxaliiom, Trua. 
fłnynua, Togt Touutie 
Ilerpomm, Pamë m wepune, 


Francuskich: 
Greville Un Mystóre. 
Delpit Comme dans la vie. 
Claretie Pierilla, 
Hamilton Aida Présentée. 
434-3-—2 


Sala koncertowa Vogia, 
Koncert Nikity. 


Anieli Glanz ma zaszczyt podać do pnblic 
j w Łodzi, przy Nowym Rynku Nr. 3, Tamsi windon iż swe warsztaty tkac- r = ak : 
BENEFIS strojnych Sat. PO precz ra wszechnej, że od dnia 8 (20) listopada 1889 roku odda- 
Pr .. ME y 4 , 
I amy” ` j , 
Ludwiki Grabińskiej ooe DE |korzyść i ryzyko prywatnej osoby,jOkłejenia ich bamderolami rządowemi. Zarząd” uprasza 
i $ | której wymaga się, aby byłaj najyprzej miej spoży eú by zy k aniu her- 
wię e « filka tysięcy drzew OLGHOWYCH|ę_.;,.„ się, aby byłajnajuprzejmiej pp. spożywców, aby przy kupowaniu her 
7 g s sem, 7 a chrześ A + y PLNY d 5 
Antoniny Fillebornowej JSIĘC] rajoweem, wyznania curześcijań|| „tw Towarzystwa, zwracali pilna uwagę na fo, czy znaj- 
tystki tentró awskicł ; ' x x x . : 
~ PWEOEWYW WALSZAWAEJ, ma kariowacć Szeski | saamid- jado wij rj wy iz za-|dują się na paczkach z herbatą banderole, gdyż jest to 
2 we; jak równieź drzewa ozdobne możność iżby dawała rękojmię, żej;„jony á ik ine ahha hor PE r DET e 
i krzaki DO SPRZEDANIA warsztaty b. nada| prowadzone- jedy ny środek mogaty zabi PPIEWYU, apozy weów od wszel- 
po cenie bardzo przystępnej w za-|mi będą, a nadto aby zobowiązała kiego rodzaju zafałszowań i podrabiań etykiety towarzystwa, 
kładzie ogrodniczym M. fćriiejkształcić w tkactwie dzieci kosz- 5716—5—1 
pp. Clairyille Ziródin 1 Koning. 468 lit. a. 75-5-2 |i pod nadzorem Kady. Rettektancji 
Muzyka. Lecocq'a. deklaracye w tym względzie z wy» 
zdolna pary francn=jraczą składać na ręde Prezesa Ra- Zarząd dóbr i fabryki NIECHCICE 
C Y R K í skiej konwersacyj, miesz-jdy w lokalu Taniej Kuchni, codzien- pod Gorzkowieami 
ka w doma W-go R. De-|nie od godziny 6 do 7 wieczorem,||Ą niniejszem ma zaszczyt zawiadomić S fabryka droè- 
R 430 3_ia ni A A antw s ja drożdże sprzedaje, asza si zanowną Pnbłicapość, ażeby raczy- 
sią Zawadzka, piso „Wg Begol or od wijące sze ietro draga a takowa aa pośrednictwem POA a zwracać sg ma stempel i mapis wNiechelce,* piece a pca 
DZIŚ I CODZIENNIE zastać od godziny 5-ej do 1-ej po H kach z droźdżami tejże fabryki i zamiast drożdży z fabryki Niechcice 
WIĘLKIR PRZEDSTAWIENIE 54 pobieżenia na przyszłość temu nadażyciu, zostały rozpoczęte. | ófń—3—4 
Dominium Włyń, stacya pocztowa 
m Warta, gub. kaliska, powiat 
Początek o godz, 8 wiecagnem, sieradzki, ma do sprzedania 
W. niedzielę 1 święta A i 
ts" toni w najlepszym gatunku, z odbiorem 
dwa przedstawienia na miejscu po rs. 1.20 za centnar 
569—1 wagi 120 funtów. 539—3—3 
otrzymać można za wskazanie mie- 
szkania, złożonego 
z pokoju i kuchni 
Pasaż Meyera. Zgłosić się do admi- 
nistracyi Dziennika. 537 —3—3 
ipasaenie Tonanuexoñ wet, 40p. 
Poeciliokaro OGuteersa, oów yrepk ayas- 
gara uariaąuci M 62441 na ToBapŁ OT- 
upanientnit oxTRÓpa 4 yur 188% r. co 
Joxsutńcnoi paópuunot xexkanoli Aoporu 
anuh PÓŁABAACTŁ VTO yNowANYTIA Iyam- 
KATh NAKIAĄNOŃ CYHTACTŁ nozhferanreas- 


że odbywa sję zupelna Wyprzednż kla ze 
sukienek dziecinnych. postanowiła odstąpić na wyłączną|J? do sprzedaży herbatę w paczkach nie inaczej, jak po 
ze współudziałem 
6d nazwą, W najlepszych gatun-|skiego, dokładnie znała język miej- 
Operetka komiczna w 3 aktach, jger'a, przy ulicy Coybinianej Mitem Towarzystwa Dobroczynności 
m DROŻDŻE! 
łoda par żanka, szczególnieniem swych warunków, 7 
i] ., n Fj z + r N 4 n A 
Houcke et Gaberel rynga lica Zawadzkajz wyjątkiem świąt, lub też przesy-| |] diy ols podrabia etykiety fabryki @ takowych swo 
nie kupowała takowych z fabryki Sola. Stosowne kroki prhwne, celem nó- 
południu. 
z nowym programem, 
600 centn. SIANA 
1-6 0 $j = 2e o B-ej wieczorem. 
Rs. 5'nagrody 
w porządnym domu, w blizkości ul. 
BcabąCTKiC cadM1ENIA TOBAPOOTUPABWTEJĄ, 
eT. Joasi na cr. fiuepunka, Y upanaenie 
COLLN 564-3-3 


OZ jF 


A a 


(loqausckan Qaópnanaa erb- 
anaa 10pora 


CENT 40BOĄNTL 40 czhąknia, qro, MAYA 
maa cv Anphaa 3/15 xux r. r. no 3/15 
Oxraópa r, r: 

Maradni M CTAGNIOHAIA NADILAAU ATN 


3—2 


w Niedzielę, 6 kwietnia 1890 r. 


= JE. TH BŁ OÓWRNODENKLWE XHM C% 7 tae. yT 
lipaBueale OJ3NACKOŃ EJ. OP. |x0 2 uac. uo nozyanu Geoupepiisno. a 
Herta r sockpecnne M UPAJRĄSASANE (UE, KPO: 
au IO. mow e aeea ag ad mz 0 osa h 7 VAC. yrpa 
KATA NAKIALNOK M 77, na rosa npn-|1,1l tae. yrpa. 
Gsimuik co er. fuóBo Na cr. Moza, Yapa | OKOSEAGNIE W ATATEN, TORAPOR% 0036 
waewie Jloążuncxojt PaOópueuof kextanofń 


uiofń CKOpOCTR ÓyAyTk OTRPWTH HE Sis 

AOTH _|kuoponuumo gum čs S sac. yrpa xo 12 

A m T peros k A yy E pidge A GAQ. NOXYANA n cb Ż uac. no NOJYZNM x0 
ABROTSATEILUMAD. 582—3—1 6 qac. zeqepa, Br pockpocune X npav- 
PPM LL |zaadute ZUA, KONS UACOKOTOPRECTEEH- 


Wagrody Rs. 6. | Topa Raen 6 Ab il ane. yrpa. 


? Tosapuwma Racon GyXYTŁ OTEPNTIU D% 
1 ZAGINĄŁ mały 


biały pudelek 


yae. NOJYĄNK m or 2 wac. nmo DOZ UJ 
40 5!/; ua6. Bezepą. Bh NOCKPECHHNE xa 
M Npa4liNYEIE XWH, KpoMŃ DBLICOROTOP" 

zesticharńi kolori bronOWEgO,któ-|yppa 0a 29 pó 

rego wołano „Fidel”. Znalazca ra-| Haxoxennue uzarexu Onenoquuionyaa 

egy zwrócić go do G. Peter, Piotr- 

kowska M 277, gdzie powyższą na- 

grodę otrzyma. 577—2—2 3 - 

Wydawca Stofan Kossuth. — Redaktor Bolestaw Knichowiecki Jjioasoaeso lleuzypow 15 Mapra 1890 r. W drukarni „Dziennika Łódzkiego”. 


M1—3—2 [opara Maro CKOPOCTLW ÓĆYZYTE OTKPHI- 
pa 
bór maki pórennej w najlepszych 


do sprzedawia” UI. Zawadaka, dos auzi. 2 7 ae, rpa AP 11 SAC. TTPA 
dom E. Szykiera naprzeciwko J. ` e i 3 ; 

mera a Kosmopolit wyjątkowej dobroci dużego formatu W 

10 stz. 6 kop, 5 szt.'3 kop. i H 


Jakubowicza; n kogo stróż, wskaże. Marasnwm x1u upiewa FpysOfh RAA Db- 
poleca Szan, Publiczności wietki wy- 
Kupieckie, 10 szt, 6 kop., 5 szt. B kop. 


gatnnkach i pu cenie umiarkowanej : 
% 0000 za font 6 kop. | 
e 000 „ Sin 
N 00 „ Shn 
N 0 „ *h> 


m skład zbpatzkty "jest w j oraz wiare, bi od 2 rs. do h 
. M Ja 
H H 


znaczny zapns grochy luskanego, 80- 
Powyższe wyroby mabywać można w składach 
tabacznych w Łodzi i na prowincyt. 
g4 10—7 


DEEE EEHEHE EEEE 


czewiczy i wszelkiego rodzaju ka- 
szy po bardzo nizkich cenach. 


Kacca GyącTŁ yOIONUBATŁ Ch 2 WAĆ, MOND- 
ayąum go Ó Jac. BOOM, GARUCTCMGANO Sprzedaż hurtowa i tałaliczna. 
TOALKO Eh OOSIKNOBERNNĆ ARE, 


